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Jean Alarqu.es Rioiere.

„ Z a c z y n ”  z a c z y n a  d z i a ł a ć  w  S e j m i e

Siei sztabo Ozeno płk. Wcndo
przeciw ko w iceprem ierow i K w JatK ow sK iem u

w  s p ra w o zd a n iu  s e lm o r y m
sl Jiucui „a rynku jdeniężnego.

Wsadzie Indziej nastąpiło już
We wczorajszym numerze nie 

podaliśmy przemówienia płk. 
Wendy, szefa sztabu Ozonu z 
przy czyi od na» niezależnych. 
Przemówienie to bowiem począt­
kowo do prasy nie trafiło, a do­
piero po pewnym czasie zostało

podane przez P. A . T‘a. Jak wia­
domo P. A. T. przemówień posel­
skich nie podaje.

Koniec tego przemówienia po­
dajemy za P. A. Tern,

Przyszły nasz program gospo­
darczy jest bardzo silnie zHązany

Ś w i a t  s i ę  z a r o i
A m e r y k a  z a r a b i a

WASZYNGTON, 4.12. Według 
danycfc dej artamentu stanu, w 
miesiącu październiku Stany 
Zjednoczone sprzedały zagrani­
cy sa 7.126 044 doi. sprzętu wo­
jennego, przeważnie lotniczego.

Najwięksi-, zakupy poczyniły 
Indie holenderskie, których ra­
chunek opiewał na 4.180 140 do­
larów.

Z państw europejskich na p.er- 
wszym miejscu w tym miesiącu 
stała Francja, wpłacając 
1.050.730 dolarów, przeważnie za 
motory Anglia zakupiła samolo­
tów za 800.000 dolarów, z«i Ja­
ponia za 697.333 doL poważniej­
sze transporty aeroplanów i ‘ch 
części poszły do Brazylii i Ar­
gentyny.

N a g ł y  w y j a z d
k o n s u l a  n i e m i e c k i e g o  z  S a n  F r a n c i s c o

SAN FRANCISCO, 4. 12. Nie­
miecki konsul ger eralny w san 
Francisco, Kituger, odjechał nagle 
do Niamiec Według słów jego zo 
ny, ma ce dożyć w Niemczech 
sprawozdania. Nie wiadomo jed­
nak, czy cHodzi tu c. sprawozda­

nie ogólne, czy też w kwertli 
śledztwa, prowadzonego po wybu 
chu na parowcu niemieckim „Van 
couver“. Należy dodać, źe —  zda­
niem konsula —  wybuch ten dyl 
dziełem sabotaży stów.

Holandia ma własną nędzę

Z a k a z a n a  z b i ó r k a
n a  u c h o d ź c ó w  ż y d o w s k i c h

(LAGA, 4. 12. Kwesta na rz^cz 
uchodźców żydowskich z Niemiec 
przyniosła w Amsterdamie prze­
szło 40 tyi guldenów, a w Rotter- 
iamie popad 20 tyu.

Burmistrz Baameveldu zakazał 
kwesty, oświadczając, iż w jego 
okręgo Jca: dużo własnej nędzy.

W  Amsterdamie, Hadze i Rot-

0 praw a
c l a  S .N .P .

Wobec podjęcia w Szkole Nauk 
Politycznych przez studentów ak­
cji strajkowej na znak protestu 
przeciwko opóźnieniu się akade- 
mizacji tej uczelni, dyrekcja szko 
ły wyjaśniła słuchaczom, że nie­
bawem ukaże sip rozporządzenie 
wykonawcze do ustawy o przy­
znaniu praw akademickich tej 
uczelni.

KTO STALE CZYTUJE
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so-terdamie grupy narodowych 
cjalistów usiłowały przeszkodzić 
kweście, zwłaszcza w wielk-eh ma 
gazynach. Do poważniejszych 
zajść jednak nie doszło. Liczne 
oddziały policji strzegły porząd­
ku.

upłymiicrtie rynku pieniężnej u i 
obniżenie stopy procentowe; W tej 
kopiUJnej kwstu wydaje się, że u 
nas dokouduo za nudo.

Równocześnie choi podkrOic, 
że wiadomości o wielkich inwesty­
cji cr. witać zawsze będziemy oczy­
wiście z wteUdu. en uzjazmem.

Jest przede rzecz? ogólnie win* 
domą, ze w społeczeństw i< jj >lskiu 
nurtują tęski oty zn wielki ini wy 
sitkami na olu gospodarczym, któ 
re by wylały rej ultaty, potracone 
do osiągnięć na innycn .Jankach 
naszej rzeczywistości polskiej.

Jest to olbizym i lupltał ’ oial- 
ńy, k.órego nie „oino trwonić na 
pragnienie względińe m-te w sto- 

■nki do potrzeb, a potrzeby na 
przecież ogromne.

Równocześnie polskie sSj zbroj­
ne oraz rozwój potęgi państwa j 
postęp społecnn-" cj magiją w spo- 
«,ób zdecydowany zdrowego funaa 
men tu gospodarnego i gospiolar- 
czo urządzonej ludności.

Po'. iedzmj soDie za tym ot war- 
de, ze wysiłki gospodarce, prowa 
d_ące do znacznego postępu ! wyz­
utego poziomu i da gospoda, ezc- 
go po prze„ wielkie roboty publicz­
ne i uprzemysłowienie kraju, »ą 

poprostu państr iw ; rac i a stanu (ok- 
i.L_kij. Wywiązanie śię ł. tjCh in,. 
dań ma, rdaniei c , "Z N. ci arak „
ter historyczny, o,l Itóiego nłe tnę, y

na duchu, pragnęlibyśmy tylko, 
aby wykonaiue jtgo planu gospo­
darczego mogło byc jeazcze bar­
dziej śmiałe, bardziej intensywne. 
Stoją ptzetież Jo dyspozycji wszel­
kie możlLwuśd czysto gospodarcze 
i psychiczne narodu polskiego, któ- 
,e w dą napewno wykorzystano. 
Powtó. z.; jeszcze raz, że dalsze I 
wszystkie wysil) J w tym kierunki 
u .a "m za n&iodowę j państwową 
jację stanu. (Huczne oklaski). 
Przemówienie płk. Wen«y bę­

dzie nuało dalsze, może nawet bar 
dzo poważne konsekwencje. Cha­
rakterystyczną —  aczkolwiek ma­
łą rzeczą —  jest wiara płk. Wen- 
dy w to, ie za ozonem stoi społe­
czeństwo.

Jak wiadomv płk. Wanda, zwią­
zany jest z grup ą „Zaczynu” , któ­
ra występuje z daleko idącymi 
planami totaliatyczuyini.

{społeczeństwo niewątpliwie tę- 
jkni do wielkich wysiłków na po­
lu gospodarczym, „skłonm jest 
do ofiar i poświęceń”, ale —  tyl- 
ko wtedy, gdy będzie chodziło o 
wykonanie planu zgodnego z dą­
żeniami narodu, przy ścisłym 
współdziałaniu ze społeczeń­
stwem. Natomiast wszelkie pud- 

tetalistyczne au-omaty"z-

Zmrycięstwo młudz eży słowackiej

Krzyże f portrety Hlinki
z a m i a s t  p o r t r e t ó w  B e n e s z a

BKATYSŁa W A, 4. 12. W  zwią­
zku z postulałam;, wysuniętymi 
niedawno wobec władz uniwesy- 
teckich prze* studentów prawa u - 
niwersytetu w Bratysławie, dzie­
kan wy”dziani prawa zawiadomił 
młodzież o przyjęciu jej niektó­

rych żądań, Komunikując w szc7‘ 
gólności, że z sal wykładowych 
zostały usunięte już portrety b. 
prezydentów Massaryka i Bene­
sza, a na ien miejsce zostały za­
wieszone portrety ks. Hlinki i 
krzyże.

Prześladow anie S ło w a k ó w
n i e  u s t a j e  w  C z e c h a c h

BRATYSŁAW A, 4. 12. Prasa 
słowacka wskazuje w dalszym 
ciągu na niesłycb ane szykany, 
na jakie są narażeni Słowacy, 
mieszkający w krajacn czeskich.

Jak komunikuje „Slovenska 
Pravda”, pracujący w jednej z 
fabryk praskich robotnicy i fun­
kcjonariusze słowaccy w liczbie 
okmo 3( są  alale terroryzow-ni

i zmuszam do opuszczenia . wo- 
ich miejsc.

Robotnicy 
praewódców 
niem, aby i 
szenl byli porzucić prace w Cze­
chach, wydalono ze Słowacji od­
powiednią ilość Czechów, któ­
rych miejsce zajęliby.

ci zwrócili się do 
słowackich z żąda- 

razie, gdybj zmu

żerny się uchylić (oklaski).
Wykonaiue tych zadań jest /ue- 

w ątpUwi-: trudnym problemem, lecz 
v konainym. o  .echidczne] stro­
nie nic pora 1 miejsce oDecnie mó­
wić uoowiązuje tutaj planou nnle 
państwow,, a w jego ramach takie 
operacje kredytowe, które dauzą 
frodK. na cdnansowanie tego przed­
sięwzięcia.

Podkreślam równocześnie, że O. 
Z. N. i stojące za nim społeczeń­
stwo jest sMonnu do ofiar i poś vię- 
ceń, o ile nabędzie przeświadczenia 
że wiąże się ono z wielkimi histo- 
i ycznym1 przedsięwzięciami, na ja­
kie już tyle lat czekamy.
Wracając do wczorajszego przemó­
wienia pana wicejwemlr .a, pozwo­

lę sobie stwierdzić, że było nader 
ciekawe, Interesujące, rodnosząc<

nie mrożą entuzjazm i oapał.

P ro ie K t nowego Kanału
ł ą c z ą c e g o  P a c y f i k  z  A t l a n t y k i e m

W a s z y n g t o n , 4. 
„New York Times”, 
sicie koła urzędowe 
członkowie kongresu

12. Według 
amerykań- 
oraz liczni 
interesują

aię bardzo sprawą budowy nowe­
go kanału, który połączyłby Oc< an 
A tlantycki z Oceanem Spokoj­
nym.

.urmia amerykańska popłen
ten projekt, gdyż kouał panamski 
może być bardzo łatwo zniszczo­
ny w razie wojny.

Koszty budowy nawago kanału 
wynieść mają 725 milionów dola­
rów. Długość kanału ma wynosić 
276 Kim.

ceirtrowo-prawicowa
zastąpi w iększość frontu ludow ego

w  p a r l a m e n c i e  f r a n c u s k i m
PARYŻ,, 4. 12. Jakkolwiek data 

zwołania parlamentu nie została 
dotychczas urzędowo ustalona, to 
jidnak uchodzi za rzecz pewną, 
:ż otwarcie drugiej seuji nadzwy­
czajnej nastąpi 8 grudnia.

Dotychczas nie wiadomo tei, 
Czy zapewnione będzie uchwale­
nie budżetu na rok 1939 przea dn. 
31 grudnia r. b. Należy zazna­
czyć, że komisja finansowa izby 
ma szereg pilnych spraw do za-

W o ln e  ręce Niem iec
Bezpośrednio po zagarnię­

ciu Sudetów przez N iem cy, 
dały się słyszeć głosy, że to 
już koniec ekspansji niemiec­
kiej w Europie. Ludzie gło­
szący ten pogląd, opierali się 
na fakcie, że N iem cy przyłą­
czyły juz wszystkie ziem ie o 
większości niem ieckiej, gdyby 
więc sięgały teraz po teryto­
ria z większością n iegerm aó- 
ską, byłoby to wbrew zasa­
dom  narodowego socjalizm u  
dążenia do państwa narodo­
wego.

Pogląd ten m iał wszelkie 
pozory słuszności, jednak z 
m ałym  „a le ” . Niem cy istotnie 
nie chcą dziś m niejszości. To  
jednak nie znaczy, aoy wyrze­
kły się zam ierzeń im periali­
stycznych, tylko, że mając 
wielki potencjał gospodarczy  
i ogrom ne napięcie pracy, 
imperializm polityczny reali­
zują przez ekspansję gospo­
darczą.

Kierunek ekspansji —  kolo

nie czy wschód Eur opy —  wy 
daw ał s ię być początkowo nie 
zdecydow any. Niem cy w każ­
dym  -azie nie zaniedbały  
przygotowań do m ożliw ych  
w ypadów  w obu kierunkach. 
Z  jednej strony wykupywanie 
wysp, rozm ow a z Pirow em , z 
drugiej połączenie kanałami 
z m orzem  Czarnym  i przekra- 
janie Czechosłowacji autostra 
dą.

Tym czasem  ao w alki o kolo 
nie wmieszał- się nowy czyn­
nik —  żydzi. W o b e c  ostrych 
represji antyżydowskich, wo­
bec niebezpieczniejszej od re­
presji groźby rozstrzygnięcia 
sprawy em igracji żydów  
wspólnie przez państwa Euro 
py, żydzi, kurczowo broniący 
diaspory, postanowili szanta­
żować N iem cy.

Plan był prosty. Z a g ro z ić  
N iem com : aibo zostawicie nas 
w spokoju, albo przetniemy 
w am  drogi ekspansji.

Zagradzać eksDan^ję N iem ­

ców  na w schód było trudno i 
niewygodnie. Ew entualne dą­
żenia do rozbioru Sow ietów, 
popieranie separatyzm u ukra­
ińskiego —  to pachniało dla 
żydów w ojna, tak bat dzo ko­
rzystną w obecnej sytuacji ży 
dostwa Pozostały więc dąże­
nia kolonialne. Rozpoczęły się 
interwencje i naciski, działa­
jące sprawnie w  mocarstwach  
zachodnich.

Sytuacja na zachodzie była  
do tej akcji niezwykle podat­
na. O ficjalna polityka Anglii 
dąży do ,,dogadania się“  z 
N iem cam i, Francja pragnie 
złapać oddech —  jednaK i w  
jednym  i w drugim wypadku  
nt ■ za cenę kolonii. Interwen­
cje żydowskie skutkowały  
więc, ale trzeba było znaleźć 
cenę za odprężenie nacisku.

A  więc we Francji w j stępu­
je wyraźna tendencja, by na 
w schód Europy nie sięgać po­
za linię M aginota, w  Anglii 
bi ak zainteresowania w scho­

dem  Europy —  a N iem cy już  
piszą trium falnie, że na 
wschodzie m ają  ręce rozw ią­
zane,

T o  cena deklaracji niem iec­
ko -  francuskiej, Bonnet -  - 
von Ribbentrop.

Po tragedii Czechosłowacji 
Lrudno m ów ić e znaczen u 
państw zachodnich wobec 
spraw środkowo -  wschodniej 
Europy. T em  niemniej ich po  
stawa m oże szereg procesów  
pośpieszyć lub zwolnic. D la  
nas zagadnienie wolnych rąk  
dla N iem iec na wschodzie, 
m a znaczenie ogromne.

Pam iętajm y, że im perializm  
polityczny readzuje s ę nie 
tylko przez zdobycze teryto­
rialne, ale i przez ekspansję  
gospodarczą. A  kraje tak zwa 
nej dziś w Niemczech oficjal­
nie W ielkiej Ukrainy —  to wy  
m ai zony teren ekspansji dla 
tak uprzem ysłowionego kra­
ju ja k  N iem cy.

/ .  W

łatwi ania. Trzeuaby wlęfe W TUr 
pomyślnych okoliczności, aby bud 
żet mógł być uchwalony w Izbie 
przed Bożym Narodzeniem. W  

sposób senatowi pozostałby 
tylko jeden tydz:eń na przepro­
wadzenie dyskusj‘ i i na azpodhie- 
nie z Izbą Deputowanych

Ponadto przed parlamentem 
stoi szereg spraw doniosłych m 
in. kwestia reformy wyborczej i 
emerytur star czy cn. Dotychczas 
złożono 17 inlefpalacyj.

Spodziewana jest debata gene 
mina, w toku której premier Da 
ladier złoży deklarację o datycb 
czasowej działalności rządu. De­
bata -nkończy się uchwaleniem 
votum zaufania, za którym po raz 
pierwszy ed czerwca 1936 r. wy 
powiedzr się zapewne wszyscy 
deputowani prywatnL W  ten spo­
sób powstanie nowa większość, 
która zas) ąpi większość frontu lu 
dowego.

P iro w  wrócił
d o  L o n d y n u

LON DYN , 4. 12. Południow o 
afrykański minister oorony na~o 
dow ej Pteow pow rócił dziś ran 
do Londynu po odbyciu podró 
do Niemiec, W ioch, B elgii i Ho 
landu Dziś w ieczorem  nub jutr 
minister P irow  ma złożyć oświad 
czerne wobec przedstawicieli pra 
sy.
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